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W iadomości kraiowe.
Z  W iedn ia  d. i 3 . M a ia . —  N . Cesarz 

ego Mość R ossyyski.  iak mówią ma dzisiay 
^Puścić L a y b a c h  i powracać będzie do P e -  

e r s b u r g a  p rzez  P e s z t  i W a r s z a w ę .
D zień  odiazdu N aszego Nayiaśnieyszego 

'voru z L a y b a c h u  nie był ieszcze  naznaczo- 
J  ■ s?dza iediiah, iż  takowy nastąpić ma ioię-

dz-y 18. i 80. b . ,n.
Z  W iedn ia d. 14. M a ia . —  J e y  Cesa- 

^°'vicowska M ość A rcy-X iężn iczka  R l e m e n -  
3 w yiechawszy z  dostóynym swoim małżon- 

ein Jego Królewicowską Mością X ięciem  L e o -  
 ̂ “ ein Sycyliyskiin na d. 7 .  b. m. z  L a y -  

Q u> przybyła tu w  pożądanem zdrowiu. —  
leazety Ł a y b a c h s k i e  donoszą, ż e  Jeg o  Rró- 
ta 1.c°wska M ość W .  X ia ż e  M o d e n y  p rzyb y ł  

Wze na d. 7. t. m.

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .
|r , o

l. ° l e s t w o  O b o i e y  S y c y l i i .
*uia ela M e d y i o l a ń s k a  zawiera nastę-
p0lj CJ Wyciąg -z listu pisanego z  N e a p o l u  
Austr *?lem J3 . Kwietnia: »0 d wniyścia woysk 
hljC2(Daclbch do tey Stolicy spokoyność pu-
'■1 n ! f »  t ł i f ł .  n . . n c v n i m  '7 Q /1 n v in
"tein.
*01

nie była naruszona żadnym wypad- 
Od czasu ucieczki buntownika R o s s a -  

^  y blisko z 40 swoimi stronnikami wsiadł 
8oooor^  « zabrał z sobą z. kass publicznych 
*  s ° bukatów, przyw rócono także spokoyność 
k o ^ e y l i i .  A p u l i a  i R a l a b r y i a  są spo- 
niale i  w yi?wszy, że  iak zwyczaynie przeciągają 
Hie Sn uPy r ozboynicze , od których te okolice 
vyyiio‘.r z,uPełnie wolne ; atoli, aby i te rozboie  
^orzon*11^’ * u w °ln ić  kray od tego złego, u

  * y °Austryiacble— zonę zostały prze* woysi kolumn,
'vv»e ruchome kolumny. ^ ! A ' i i a t a przezna- 

sprawą Jenerała Majora 7 1 ia> dru­
hna do A p u l i i  przybyła co rfl r fc p  p e r t a  

6® Pod rozkazami Jenerała. Majo o t t e n /a.
Yj s ł ana c\0 1 a b r y i weszła o wszystkich

Austryiackie odbiera zN sk o
8'riin ^ 
Slości

 .j.aetue octoiera ze  wszysinicu
Ueputacyie, ponawiaiace zapewnienia ule-

1 1 z,adowolnienia. Nieiaki N e g r i s  zna­

ny rab u ś , który w  ostatnich czasach pom iędzy 
legiionistami; posunięty by ł  na stopień Rapitana 
odważył się zebrać nieco zb iegów  w S. B a r -  
t o l o m m e o  w R a p i t a n a  ta* dla zatknięcia k o ­
lorów  W ęglarzy;-  atoli za zbliżeniem  się C e­
sarskich woysk rozproszyli  się rabusie, z tych 
dw óch , schwytanych w ucieczce , oddano Rom- 
missyi woyskowey.

W  f o c h y .
W  ostatnich dniach Rwietnia nadciągnęły 

do F l o r e n c y i  oddziały dyw izyi  S t u t t e r -  
h e i m a ,  które powracaiąc w y sz ły  z  N e a p o l u  
w  pierwszych dniach tegoż miesiąca. D o w o d z -  
ca tych d yw izyy Jenerał Porucznik Baron S t u t -  
t e r h e i m  p rzyb y ł  do F l o r e n c j i  na d. 28. 
Rwietna.

H i s z p a n i i  a.
Dziennik P a r y z k i  zawiera następujący 

wyciąg z listu prywatnego pisanego z  M a d r y ­
t u  pod d. 19. R w ietn ia: » W  wielki Czw ar­
tek chciał R ról w  naywiększey paradzie z ca­
lem swoim dworem iak to zw yczaynie każdego 
roku bywa -iechać de Rościoła. Stosownie do 
teg© załoga stanęła pod bronią ; atoli wkrótce 
zaszły p rzeciw ne r o z k a z y , albowiem iak mo- 
wiono, Rról Jmć będąc od kilku dni słaby mu­
siał położyć się. R ozch od zi się wieść, że  M i­
nistrowie odebrali niepoltoiące doniesienia w z g lę ­
dem bezpieczeństwa osoby Rróla. T y le  pewna, 
ż e  w nocy z d. 17. na 18. Rwietnia uwięziono 
dwie osob w  pałacu Rrólewskiin.« —  List pry­
watny z  I r u n u  z d. 23 . Rwietnia (równie u- 
mieszczony w D z ie ln ik u  P aryzkim ) wyr aż a:  
Straszna .rewoiucyia miała wybuchnąć w w ie l ­
ki Czwartek 19. R w ietn ia 'w  M a d r y c i e. C ho­
ciaż Rról z  powodu słabości niemogl bydź o- 
becny processyi podług zw yczaiu  odprawianey, 
przecież część pospólstwa z buntowniczeini wy- 
krzykami żądała aby się pokazał, musiano w e z ­
w ać woysko liniiowe i całą milicyię do p rzy ­
wrócenia spokoyności.«

W zg lędem  w yżey  nainienionych wypadków 
y r M a d r y c i e  będących ieszcze pod zasłoną, za­
wiera list z nad granic Hiszpańskich z d. 24.

X
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Kwietnia : »Wiadomości odebrane dzisiay p rzez  
podróżnych iak i p rze z  pocztę z  M a d r y t u  i z 
mieysć, p rzez  które się do nas dostały są na- 
stępuiące: W  nocy z d. 19. na 20. b. m, mi 
licyia i załoga M a d r y t u  stanęły dobrowolnie 
pod bronią skoro się dowiedziały, że się zebra­
ły  W ła d z e  dla naradzenia się nad środkami, ia- 
Ł ie b y  należało przedsięw ziąć przeciw ko spi­
skowi , który ieszcze  t e y ż e . sąmey nocy miał 
■wybuchnąć. Niebawnie polem dowiedziano się 
z  pew nością , że  Naczelnik polityczny otrzymał 
wiadomość , iż  w nocy W ie lk ie go  Czwartku (z 
d. 20. na 21.) miano pozabiiać wszystkich D e ­
putowanych do Stanów. Na zgromadzeniu tern 
u ch w a lon o , [że niebędzie zw yczayney proces- 
syi W ielkoczw artkow ey, na którey zw yk ł Król 
obecnym bydź ze  swoią rodziną, ponieważ źle 
myślący mieliby sposobność obrażenia Króla Jinci 
a p rze z lo  p o zo r  do obalenia nowego porządku 
r z e c z y .«

List z  B a j o n n y  z  d. 24. Kwietnia umie­
szczon y w gazecie F r a n c p z k i e y  wyraża: 
» W c  wszystkich prowincyiach H i s z p a n  i oh® 
zuią się symptomata przeciw rew olucyi,  codzien­
nie tworzą się nowe kupy zbroyne. Jedna z 
t y c h ,  wynosząca 1200 do i 5oo lu d z i ,  d ow o­
dzona p rzez  D uchownego opanowała nt d. 21. 
Kwietnia miasto S a l v a t i e r a  niedaleko W i t -  
t o r y i .  W yw róco n o  pomnik konstytucyyny przy 
o d g ło s ie :  » N i e c h  ż y i e  K r ó l !  N i e c h  ż y i e  
R e l i g i i  a! Gwardyia ńarodowa W i t t o r y i  w y ­
ruszyła do ścigania b u n tow n ików , atoli po żwa-. 
w e y  potyczce została otoczoną i wziętą w nie­
wolę ; uszło tylko Ą żo łnierzy  i ich dowodca 
do W i t t o r y i ,  gdzie  straszna ta nowina o ich 
klęsce rozniesła trw ogę i zamieszanie. M iesz­
kańcy pozamykali drzwi z boiazni buntowników, 
a W ła d z e  w e zw ały  gwardyię narodową A l a  w y  
n a y u siln iey , aby natychmiast stanęła' pod bro­
nią i wyruszyła do W i t t o r y i ,  gd z ie  nieprzy­
jaciele systeinatu konstytucyynego inaią podob­
nie zamiar wywrócenia pomnika konstylucyyne- 
go. Dnia 22. kupa owa wzmocniła się znacznie 
pod S a l r a t i e r a  i ciągle zagrażała W i t  to f y  i ,

• dokąd pospieszyły  na pomoc ze  wszystkich 
stron gwardyię narodowe iako t o :  z T o l ę z y ,  
S an S e b a s ti  a n , B i l b a o  i P a i n p l o i i y .  L ic z ­
ba poległych i ranionych pod S a l v a t i e r n  
■wynosi 1 8 ,  z których iest siedmiu z gwardyi 
narodowey z W i t t o r y i .  Okoliczności tego w y ­
padku ieszcze nie są nam znane ; atoli dowia­
dujemy się tak od podróżnych iak i z  listów 
prywatnych, że trzy prowincyie Baskyyskie p o ­
wstały. W  A i i d a l u z y i  szczególniey  w  M a ­
l a d z e  gdzie l i b e r a l i ś c i  idąc za przykładem 
B a r c e  I l o n y  dopuścili się gw ałtów  prźeriwko

Roialisloift fcaszły podobnie rozruchy, w W a l -  
l a d o l i d z i e  panować ma także zaburzenie, tak 
d a le c e , że  tameczny dowodca żądać inu&lflt 
wzmocnienia.«

F r a n c y i a .
M  o n i t o r z  d. i . b. in. z a w i e r a  trzy roZ"

porządzenia Królewskie z d. p r z e s z łe g o , kt0'  
remi wyniesieni zostali na Xiążąt: Opat M o n -  
t e s q u i e u ,  Par Francyi; Minister Stanu, czło­
nek tayney rady i Hrabia B l ą c a s ,  P ar  Fran­
cyi i sprawuiący interessa Francnzkie w R z y ­
m i e ;  W i c e h r a b i a  zaś C h a t e a u b r i a n t  Par 
Francyi i P oseł  Francuzki na D w o rze  Berliń­
skim przyw rócony iest znowu do stopni M lU|j 
stra Stanu i członka tayney r a d y , które u t r a c i  

w  roku 1816. ,
Czwarte rozporządzenie Królewskin z ' 

25. Kwietnia z  powodu uroczystego obrzć0 
chrztu X ięcia  B o r d e a u s  mianuie 12 Marsza 
k ó w  polnych Jenerałami Porucznikami a i 4 P u 
kowników Marszałkami polnymi.

M o n i t o r  i wszystkie gazety Paryzhi* * 
d. 2. b. m. umieściły dokładne opisanie 
czystości C h r z t u  X i ę c i a  B o r d e a u r ,  kto ^ 
dniem przody odprawił Arcybiskup Paryzki 
kościele Metropolitalnym. W  wieczór 
cono inh nayświetniey całe miasto. . . ..

Dla następuiącego w  dniu 2. t. m. Sww • 
gazety Paryzkie nie wyszły  dnia 3go

X
dnyi
M a d
niemi

Podczas uroczystego obrzędu C h r z 
i ę c i a  l i o r d e a u r  iechał Król Jinć 
ym jiovyozie z bratem swoim M o -h s ’ ® eCj 

l a m e iego .małżonką i X iężn ą  B e  r r y ; P .  
i szedł pow oź gdzie  się znaydował \e- 

B e r r y  i  M a d e m o i s e l l e  iego siostra; w 
ciin pow ozie  siedzieli X ię z tw o  O r l e a n 5 . 
Mile. M o n l p e n s i e r  i X ią ż e  C h a r  try- 
la Jmci prz.yiął u drzwi kościelnych Koa ) 
Arcybiskupa następującą mo wę :  1 ■ knp *

»N. P a n i e ! Nasz szanowny ArcyT b k '  
w  tey oto chwili blaga u stop Ołtarza -jaś-, 
gosławieństwo Niebios dla Króla, Jeg° -e pro- 
nieyszćy  rodziny i F r a n c y i .  W y s ł a ł ,n 0yyo- 
sić W a sze y  Krolewskiey M o ś c i , abyś z p 
du iego podeszłego wieku raczył Prz^  peł' 
moie przyiąć iego g łębokie i uszanował 
ne h o łd y ,  Kapituły i całego Duchowi 
Dyiecezyi.«

Król o d p o w ied zia ł: , j
»W asz szanowny Arcybiskup n*en?°~v0icł1,rf 

godnieyszy osoby def wyrażenia uczu® eCjsą» 
»Jak pocieszającą iest dla ,nrJ1̂ 0 świfB.* 

przy  moiey słabości, że  mogę przyby^ż c. p ranc)''' 
ni Pana Zastępów i przynieść, ianSfejeCI t
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t Recię M o ie ,  iedynego dziedźica Tronjjf Mo- 
-l®go. Prośmy wszyscy dla niego o błogosławień- 
s wo MatKi BosI\iey, K rółow ey  Aniołów, proś- 
J J - i e y ,  by czuwała nad iego życiem , odda- 
s a od iego kolebki nieszczęścia, któremi po- 
0 a*° się Niebu dotknąć iego rodziców  i pro- 
acizić g 0 spokoynieyszą, iak tęoia drogą do 
,ecznćy szczęśliwości.« 

u P o  Chrzcie Kardynał Arcybiskup podaiąc 
oiowi X ięcia  B o r d e a u x  rzekł do niego w 

P°Sobie następuiącym :
st . Pan ie! Gdy dziecie to Królewskie ze- 
' , dla pocieszenia Francyi w iey nie-

w Ẑ Sc*aeh, Religiia pozdrowiła go wdzięczną 
liie °®c"*f. N ie  inogla ona patrzeć bez głębo- 
ha Hczuc*a > W asza Królewska Mość u- 
^  ams się dla złożenia dziękczynnych modłów, 

Poświęcenia g o  B ogu  w  iego Św iątyni,  
e ,Zeil*a gó na ołtarzu i równie dla uznania 

u tak wielkiego dobrodzieystwa w  sposobie 
^®czystyan. Religiia N .  Panie! oddaie na p o ­
sła' • tCn kosztowny za k ład , obsypany błogo- 

’Vle,is.twy i nadzieiaini w ręce T w o ie  ; po- 
hyjrza Qna go  W asze y  Królewskiey M ości, a- 
®Ze 11111 $weini naukami i przykładami pokazał,  
Pratv° SPodziewać się ina Kościoł po tein nay- 

uwiermeyszem dziecięciu .<f 
Rról o d p o w ie d zia ł: 

szto mogłem uczynić lepszego , iak fco-
dln. ' V.ri0 to dziecie ofiarować Pa w ezw ać
}ąC2.13IeS° pomocy N. Panny, i ośmielić się po- 

Moie błogosławieństwo z tern , które 
W p 811 dopiero zlałeś na iego g ło w ę ? M odl się 
t ° . ^ K a r d y n a le  za niego , proszę W Pan a o- 
F'ratlc ,lechay Duchowieństwo Stolicy i  całey
■te:go j  m°dli się za nie , by się stało godne 
przez ,°“ rodzieystw a, które okazał nam B ó g  
®oue Lle.§° urodzenie i by  życie iego poswię- 
Swiptp szczęściu Francyi i sławie naszey 

1 y Religii la

P odł
U a.

*t aUtv wiadomości odebranych z K o n -
*°stał dotychczasowy W .  W e z y r
d e r j j  . r z ędu z łożony  a A l i  B a s z a  B e n -  
S|* Pravinia^0VVany tego naślednikiein. D o  cza- 
f'1 S ą i j g 0*3 tego do Stolicy, mianovvał W .  Suł- 
'^ airnrjf~ * B a s z ę E l h a d s z y  tegoż zastępcą 

P°d (\ nC'?'n  ̂’ * w skutek tego wydał d o ń i e -  
VV̂asnorP Marca następuiący godny uwagi

• % iy  p21'/ bsl Cesarski ( C hat i  S z e r i f :) 
i »D0 ° C y Kaimakan , Elhadsz Salih !« 
Cr l i ) ĵ t Ẑasu przybycia A l  e g o  B a s z y  B e n -  

Plećzp;cj p 0rego niedawno przesłaniem onemaż 
a > a P0w»^tem  na Urząd W . W e -

0ry teraz znayduie się w drodze do

A d r y i a n o p o l a ,  mianuię Cię K a i m  a h a n e m ,  
poruczaiac ci wszystkie ważne sprawy do tego 
Urzędu przywiązane. Pośvierzain Ci także za~ 
rządztwo (Sandszakat) w C z e r m e n  i  dowód­
ztw o w A d r y i a n o p o l u ,  które dotychczaso­
wemu W e z y r o w i  powierzone były. W i e m , że  
zaw sze wiernie i zaszczytnie W .  P o r c i e  słu­
żyłeś i obieźdżaniein wielu prowincyy moiego 
Państwa, nabyłeś doświadczenia ; nie mitiey mia­
łem powodu udowolnionyin bydź sprawowa­
niem się twoiein na Urzędach , które dotąd pia­
stowałeś. - T e  w zględ y  skłoniły M n ie ,  po- 
ruczyć ci Urząd teraźnieyszy: Zaiste piękna
ci nadarza się pora , abyś się pokazał św ietn ief 
Każdy uzna, że obecne czasu okoliczności nie 
mogą wcale porównane bydź z dawnieyszemi ; 
nie można więc teraz rąk zakładać, i  tylko 
ćmić zbytkiem i przepychem ; o w s z e m , gdy 
teraz pokoy zamienił się w  woynę , musisz tak, 
iak iuż w  dawnieyszym liście Moim wyraziłem, 
łącznie z d ru g im i, dniem i nocą nad tein pra­
c o w a ć ,  by tak sprawy Stanu, iak i poiedyńczych  
poddanych w miarę sił popierać i gorliw ość 
swoia uczynkiem stwierdzić ; potrzeba abyś 
każdemu wydał rozkaz stosow ny, by należycie 
dopełniał obowiązków swoiego Stanu i nie stał 
się winnym opieszałości w  pełnieniu służby. 
W  przypadkach, które zdawać ci się będą po- 
trzebuia ceini M oiego rozslrzygnienia , masz Mi, 
dękładną o nich sdawać sprawę i w ogólności 
w  zakresie działania twoiego pośw ięcić ile  mo­
żności wszystkiego usiłowania. Daleko sięgaiący 
spisek zdrayców Stanu , niechay zwraca uwagę 
twoią i nie spuszczay go z oczu. Zaniedbuią- 
cych powinności sw oiey ,  staw przed Sąd 
Boski. N ie  omieszkam wskazanym winowaycoin 
zasłużoną wymierzyć karę. Kto zaś równą 
tw biey  o żyw ion y  gorliwością działać będzie 
skutecznie za sprawę Państwa i  W i a r y ,  temu 
W szechm ocny nagrodzi tu.i na tamtym Św iecie.«

W e d łu g  naynowszych wiadomości z  K o n ­
s t a n t y n o p o l a  z d. 10. Kwietnia uzbraia się 
W .  P o r t a  nadzwyczaynie przeciw ko rokosza­
nom. P ię ć  bataliionów ( O r la s ) Jańczarów i  
pięć kompanii Artyleryi ( Topdzis) z  potrzebne- 
ini działami, odebrały roskaz wzmocnionia kor­
pusu Baszów przeprawiających się p rze z  D  u- 
n a y  i ciągnących przeciwko Y p s y l a n t e i n u  i 
W  ł  a d a in i r e s k o w i. Spodziew ano się, co 
chvvila W .  W e z y r a ,  który ma także prowadzić 
znaczny korpus woyska z  A z y i .  Każdy J a n ­
c z a r  staic pod bronią od czasu ogłoszenia o- 
statniego Firmami i p o w yższeg o  listu własno­
ręcznego Sułtana. T o  powszechne uzbraianie 
się dało iuż powod dp wielu bezpraw iów  i nie- 
pokoiów. Uzbroieni krążą w s z ę d z ie , nakła-



dalą kontrybucyię na Raajów (nie będących pod­
danymi Mahometańskimi) i Francuzów i p op eł­
niała gwałty , które zmusiły Rząd do użycia 
surowych środków uchylenia nayzuchwalszych 
burzycie li  z  pomiędy Janczarów i oddania ich 
do więzienia.

C h o r s z i d  A c h m e d  B a s z a ,  dowodzący 
woyskiem oblegaiącem J a n i n ę ,  odebrał roskaz 
układaniu się z A l i i n  B a s z ą ;  le cz  nie udało 
inu się zniew olić  go do bezwarunkow ego pod­
dania się W .  P o r c i e .  P od obnęgoż doznał 
losu I z m a i l  B a s z a  od S u l i  o t ó w,  Ludu bit­
nego  , inaiącego 5 ,ooo uzbroionego żołnierza 
aa p ogotow iu , którzy nahształt kup zbroynych 
(guerrillas) walczą przeciw ko woysku W , S u ł ­
t a n a .

W szystkich  Raajów rozbroiono ; całą broń, 
to iest;  strze lb y ,  pa łasze, sztylety i t. d. od­
dawać muszą do P a t r y i a r c h y .  Handel ustał, 
poniew aż nayznacznieysi kupcy różnych N aro­
dów  z K o n s t a n t y n o p o l a  coraz w ięcey wy- 
ieżdzaią. Mnóstwo sklepów i kantorów po ca­
ły c h  [dniach nie o tw iera ią , ponieważ iednym 
kredytu, drugim spokoyności umysłu brakuie do 
prowadzenia większych spraw handlowych.

R oboty  około zbroiow ni idą bardzo spie­
s z n ie ,  wiele okrętów woiennych gotowych iest 
pod żagle. * ■

Dnia 8. Kwietnia zaszły  znowu odmiany 
w  Ministeryium tainecznem, których się nikt 
nie spodziewał. D z i a n i b  E f e n d i ,  posunię­
ty  niedawno na Ministra Spraw W ew nętrznych 
(K ia/a B eg )  będąc p rze z  cztery lat Ministrem 
Spraw Zewnętrznym (R eis  E fe n d i) uchylony 
został od u r z ę d u ;  A c h m e d  E r i b  E f e n d i  
dostał po drugi raz tę dostoyność. S e y d R  
E f f e n d i ,  który iuż naywyższe piastował U- 
rzęd y  Stanu , mianowany został Jeneralnym In­
tendentem Zbroiow ni (Ministrem marynarki.)

M u l t a n y  i W  o f o s z c z y z n a .
Z  nad gran ic M uita n  d. 16. M aia. —  

Dnia 9. b. m. ukazał się przed Dywanem do­
wódca woyskaGreckiego w J  a s s a  cb, nazwiskięm 
P e n d i d e k a  (były pisarz kupiecki w J a s s a c h ) ;  
żądał on żywności i p ieniędzy dla woyska 
Greckiego i  zerwania wszelkich zw iązków z 
B a s z ą  I b r a i ł o w a .

Gdy im tego odmówił Dywan , wyrzucali 
łnu G r e c y  naydotkliwiey nieczułość M u l  ta ń- 
* z y k ó w w tak szczytnym przedmiocie ich p rzed ­
sięwzięcia i ośw iad czy li , źe  dłużey nie mogą 
bydź oboiątnyini tey nieczułości świadkami, lecz 
Źe zayiną pałac X ią ż ę c y  i staną u steru spraw

rządowych. O dszed ł potem rozgniewany P e n '  
d i d e k a  ze  swoimi ludźm i, niął Grecką cho­
rągiew  do r ę k i , z  kilku podrządnymi przebie­
gał pałac X ią ż ę c y  i poczynił  urządzenia do przer­
wania zw iązku z  I b r a i ł o w e m  trzymaiąc się 
pierw szego  zamysłu zaiąć się sprawami rządo- 
werni. /'

To. pomnożyło panuiące zamieszanie , rze- 
szta pozostałych ieszcze Bojarów' chciała, takzę 
uiechać , lecz  Grecy nie dopuścili tego. Taki 
stan rze cz y  w J a s s a c h  trwa ciągle. x

Oddział Turecki 54 ludzi zrobił  w y c i e c z ­

kę z I b r a i ł o w a  do M u l t a n ;  ośmiu z n)C. 
odłączyło s ię ,  i posunęło aż do O k n a  włości 
położoney w obwodzie B  a k y u e r  s k i  m; żabi
tam iednego Greka, rządcą e k o n o m i c z n e g o

tegoż teścia zabrawszy cały ich maiątek. Z vł’‘ 
ki obnażyli i w rzucili  do S e r e t u .  Zap-” 1 
potem dom zaiezdny we wsi R e  k e t e n ,  nit 
dawno przez  owych Greków zbudowany, P ° , 
czein nie zrobiw szy  w ięcey żadney krzy'vy  
innym mieszkańcom umknęli. M ów ili  o m , , 
tylko wypłacaią się wzaieinnością za okrucie11 
stwa , które G r e c y  popełnili  przody nad Pur 
kami w M u l t a n  ac h.

Skoro Grecy będący w  J a s s a c h  
wypadku wiadomość odebrali,  wypraw,iii k aP̂ _ 
tana Łukasza F l o r e s t i a n  w e 100 l u d z i ,- ® P 
tein drugi oddział z  5o ł u d z i , b y  T u r k ó w  wy 
pędzili .  j

Skutek tey wypraw y niewiadomy 
słychać ty lk o ,  że  T u r c y  krążą w  okolicy 
k u c  z w M u l t a n  a c h .  i Biskupa Greck^s 
przybyłego  z  W o ł o s z c z y z n y  zrabow ali ^  
row aw szy mu wszelako życie p rzez  wzg*? 
ich upew niał,  iż  nie iest G r e k i e m ,  
W o ł o c h e m .  }£|I]8

Powtórna D eputacyiaM u I t a ń s k a  " 7 -  
do I b r a i ł o w a  nie powróciła ieszcze, n‘ y,ciał 
t e ż  dotąd podobieństwa , aby S e r a s k i ę r ° ^ e, 
co  ważnego przed sięb rać ,  którego siła 
dwie 3 ,ooo ludzi wynosi. ,• do

N iew olnicy  X i ą ż ę c y ,  C ygan i,  w ys a.g jeb 
P e n d i d e k i  Deputacyię, z  prośbą uzosmp ^  
wolnymi. Kazał iin za kilka dni z g 'osl 
do siebie. ó*tłV®

P on iew aż w  M i l i t a r i a c h  ies* ^piert1̂  
niew olników  Cyganów , którzy są m ezl jD;e> 
dzikimi i okrutnymi, obawiaia się 
szkańcy bezpraw iów . . fl z l"

Grecy przygotow ali  s ię ,  p ° wraca,‘cj1\vyt^  
b r a i ł o w a  Deputacyię M a l t a ń s k ą  ,.Se0ja p0' 
na d r o d z ę , by niedopuścić uskutecz )SZą. 
stanowień uchwalonych z  tamecznym

Bedakcyia F. K r a t t c r * .  —  Drukiem J, P i l ]  era,


